
K U U J i i H
D. 11. Kwietnia. —  Rok 1847. 

Niedziela. M  96 .
Jutro, Sty Juljusz Męczennik.

Śty L e o n  Wielki, Papież, którego Kościół Sty uro­
czystość dziś obchodzi, by ł  rodem podług iednych 
z  R zym u , podług drugich z Toskanji. Rządził S t o ­
l i c a  A p o s t o l s k a  przez lat 21, to iest od r. 440 az do 
46L  Za N i e c o 'odbyło s i ę  kilka koncyljow na potę­
pienie zasad niezgodnych z duchem kościoła. V r. 
452 wymową swoią ocalił Rzym. od najścia j l t y  
Króla Hunów. Wypadek ten historyczny uwiecznio­
ny został pędzlem R a fa e la , i posłużył mu za przed­
miot do iednej z lo£ w W a tyka n ie . Kopję tego arcy­
dzieła wielkości naturalnej, zdziałaną przez Profeso­
ra tutejszej Szkoły sztuk pięknych Xaw: K aniewskie- 
ero. podarowaną tejże Szkole przez JW . lir:  Uwaro- 
w a , Ministra Oświecenia, Publiczność Warszawska 
miała sposobność oglądać na Wystawie w roku 1S45. 
Dzieła Sgo L e o n a  w  3 tomach in folio, ogłoszone zo­
stały drukiem w R zym ie  r. 1753.

Po dzisiejszej Niedzieli P rzew odn ie j rozpoczyna się 
drugi przeciąg czasu, w który m Kościół Sty, podług 
rozporządzeń Soboru T rydenckiego , uroczy stego ob­
chodu Małżeństw dozwala. Czas ten trwa aż do Nie­
dzieli iszej Adwentu.— Słychać, że niedługo maią od­
być się za granicą Małżeństwa znakomitych osóbzkra- 
iu tutejszego.

Najwyższym Rozkazem w d. 11/ 1 3  z, m. do wojska 
wydanym, posunięci zostali na wyższe stopnie w Czar­
nomorskich batalionach linjowych oddzielnego korpu­
su k a u k a z k i e g o ,  za szczególne o d z n a c z e n i e  się w s łuż­
bie: Sziabs kapitan P ow ało  Szweykowski, na Kapita­
na; Porucz: Janow icz, na Sztabs Kapit:; Podporucz: 
B o g a jew sk i, na Porucz:; Praporszczy k B ogajew ski, 
na Podporucz:; Podporucz: G utowski, na Porucz:; Po­
rucz: P atkow ski, na Sztabs Kapitana; Praporsz: J a n ­
kow ski, na Podporucz:; Prapor: Z a rem b a , na Podpo­
rucz:: Porucz: W ierzbicki,na  Sztabs-Kapi:; Podporucz: 
Z a w a d zk i na Porucz:; Praporsz -.Zdanowicz, na Pod- 
porucz:; Podporucz: P rzygodzki, na Porucz:; nadto 
woienno-roboczej kompanji, zarządu inżenierji Pra- 
porszczyk Jaw orski, na Podporucznika.

( Dokończenie pen sji em eryta lnych .)  Otrzymali: 
PP. Józ: Brzozowski, Rachmistrz lszej kl: wNajwyż: 
Izbie Obrach:, rs. 675. Fran: z Nowodworskich R udz­
ka, W dowa po Starszy m Archiwiście w Najw: Izbie 
Obra:, i ich Dzieci, rs. 168 k. 75 Jakób K ónig, Rach­
mistrz 2giej kl: w Najw: Izbie Obrach:, rs. 450. W inc: 
K orabiew ski, Referendarz Stanu, do pensji rs. 406 
k 367z, dodatek rs. 1,018 k. 631/2' Flor: Bog uszew- 
sk i, Podszef Biura, do pensji rs. 409 k.'48ł/z, dodatek

rs.457 k, 511/z Ant: G autier, Radca Stanu, do pensji 
rs. 652 k. 8, dodatek rs. 472 k. 92. Jan E m u  h, Pod­
szef Biura, do pensji rs. 471 k. 71, dodatek rs. 3J45 k.29. 
Mich:G ayet, Sekretarz, do pensji rs. 387 k. 57, doda­
tek rs. 329 k. 43. Fryd: O lex, Jeometra Rządo:, rs. 412 
k. 50. NI ich: Szubert, DyrektorOgrodu Botanicznego, 
rs. 1,950. Justy na zKaufmanów lla b e rk a n d t, \4 do­
wa poNauezycielu Gimn:, i ich Dzieci, rs. 360. Józef 
S m ith , Nauczyciel, do pensji rs. 281 kop. 25, dodatek 
rs. 37 k. 50. Jan M a rch a n d , Nauczyciel, rs. 191 k. 25. 
Teofila z Maciejewskich Józefow iczow a, Wdowa po 
Profesorze, do pensji rs. 97 k. 50, dodatek rs. 22 k. 50. 
Alexan: S tęp iń sk i, Inspektor przy Gim: Gub: Warsz:, 
rs. 997 k. 50. Józef D anise, Artysta Dram: Teatrów 
Warsz:, rs. 712 k. 80. Marcin C zułow ski, Artysta mu- 
zycz:WielkiegoTeatru Warsz:, rs. 220 k. 32. K rysty­
na D am se, Chórzystka Opery Warszaw:, rs. 71 k. 28. 
Egid: B ia łobrzesk i, należący do służby niższej w Tea­
trach Warszaw:, rs. 30 k. 60. Balbina z Roslkowskii h 
K udliczow a,h . Artystka Dram: Teatrów Warsz:, rs.97 
k. 20. Józ: Forbis, b. Oficjalista Teatrów Warsz:, vs. 
208 k. 26. Szymon Jaw orski, b. Oficjalista Teatrów 
Warszawskich, rs. 200 k. 88.

Komisja Rząd: S. W. i D. podaie dopublicz: wiado­
mości, iż Przykomorek w Boles la  w icach, w Powie­
cie Ostrzeszewskim leżący, na zasadzie polecenia Re- 
ieucji Poznańskiej, na czas zimowy do wprowadzania 
trzody chlewnej i owiec do Pruss z Królestwa Polskie­
go, zamknięty; obecnie z powodu urządzeuia tamże 
zimowego zakładu do pławienia zwierząt domowych, 
otworzonym został, i że na teraz znowu wolno iest 
przeprowadzać tamtędy wszelkie gatunki trzody chle­
wnej, iako też i owce.

Zycie cnotliwej, moralnie i naukowo ukształconej 
kobiety, w granicach iednej rodziny zawarte, zdaie się 
na pozór mało znacznem, i w skromny m przebiegu 
częstokroć niepoznane, niknie obok głośnych czynów 
męzkiego światu ,a iednakże to życie cnotliwej i ukształ­
conej kobiety, iest źródłową częścią pomyślnej przy­
szłości całego społeczeństwa, bo z ie j  serca i duszy 
płynie bogactwo najszlachetniejszych uczuć, które 
odbijają się w życiu iej męża, i są węgielną podstawą 
przyszłości iej dzieci. Jeżeli cześć i uszanowanie dla 
cuotliwych i ukształconych kobiet, przez wzgląd na 
skromność uczuć, za ich życia nie zawsze publicznie, 
głoszonemi być mogą, niechaj przynajmniej po ich 
śmierci złożonem będzie iawne świadectwo ku przy­
kładowi iyiących. Marja Wanda z Dybków Świąt-



kowska, które] zbyt zaweżśsńy zgoń nastąpił 21 Mar- 
ca b. r.,  należała do rzędu tych kobiet, które są wzo­
rem i istotną ozdobą płci swoiej. To Wszystko co ko­
bietę w pajprawdziwszem, w rzetelnem znaczeniu tych 
wyrazów godną  i szlachetną czyni, ściśle połączyło 
się w sercu i w duszy Marji Wandy Świątkowskiej. 
Trzezacna pamięć Ojca, Xawerego Dybka, Dziekana 
Wydziału Lekarskiego w b. Uniwersytecie W arszaw 
gorliwe najszanowniejszej Matki starania około mo­
ralnego ukszlałcenia, przyrodzone zdolności do nauk, 
najszlachetniejsze wydały owoce. 17go Lutego 1844 
r ,  Marja W a,ula> Dybek, młodością i wdziękami stroj­
na, z umysłem bogatym w wielostronną dla iej płci
naukę z duszą czystego chrześcjanizmu, podjęła 
obowiązki Matki czworga dzieci p^wszechm'e^zano’
m r s ! L v yaoy; 1 - ^ ^ 0^ ^ 0’ Inżyniera m Tsta j  a ,y. Od pierwszej zaraz chwili, siała sie Anio-

»  "  „ T o iiT ? 5" , ' Sie,'0‘ ? « « * . .  ! *“  <l»'h W a  puścił icj a z do ostatniej życia godziny. W yraz

i Z  b 7 t VńĈ  tUtaJ k- j mnit\i naduży-y , bo Marja U anda Świątkowska , była rzeczywi­
ście opiekuńczym Aniołem dla czworga drobnych sie­
ro t ,  kf ore całą duszą, całem sercem objęła, dla któ­
rych z imienia tylko była Macochą, z czynów Matką 
niezrównaną. Słodycz, łagodność, niepokalana m o r a l ­
ność iniezmordowana gorliwość w wypełnianiu przy- 
lętych obowiązkow, na wyzszem naukowem ukształ- 
cemu i na re lig ijne j wierze oparte, to by ły  iei co­
dzienne cnoty. Pozostawiła sierotą w trzeciej wiośnie 
córeczkę, Helenkę; sierotami czterech młodziuchnych
K l M * ’’ a% ł ^ s z ą  boleść w cnotliwej
piersi Męża; najdotkliwszą żałobę w sercu Matki, ro­
dzeństwa i tych wszystkich, którzy ią znali w życ iu  
domowem. 'laką istotę BOG do Nieba powołał; naszą

Z,achowac Pam'?ć ieJ Pobytu na ziemi, iej 
życie wskazać naszym żonom i córkom.  A .

W smutku pogrążona Matka wraz z Siostrą i Me-

n».-£ !L J a’ °dbyc się maiące.
zwłoki ś. pm?Rune,run7vZ l> ,c,howane będą
w !J4m roku życia. °  * TroJ anou>s^ j zmarłej

Dnia 7go b. m., po długiej i ciężkiej chorobie nrze- 
niosł się do wieczności ś. p. Marcin Ti,.* ’ i
w młodym wieku, bo zaledwie w 28 roku żTcia swe’

!vżorowwSC,WSZp ta,k°We nieUStar i j pracy 1 naoce. Wzorowy Syn i Lrat, szczery i szlachetnie poświęca­
jący się Przyiaciel, wszystkich swoich znaiom ych  
pełnern dobroci i skromności postępowaniem, uiąć  
sobie polrahł. Liczne grono Przyjaciół towarzy-

n io m '! lro“^ m<I‘^ mU ° brZ'ldkow i' Pokój Jego cie-

Księgarnia tg: Klukowskiego przy rogu ulic Mio­
dowej , Senator: Nr 4971,t: C ,  otrzymała znow u: L i ­
stopad, romans historyczny z drugiej połowy XVIII 
wieku, przez Autora Pam iątek starego Szlachcica; 
3 tomy zł. 40. Bibljoteka Kazań dobranych tego- 
czesnych Kaznodzieiow słynniejszych, wydana przez 
* l :mf  .Kuch/ lrskt%'°; 2 tomy, zł.20 Żyw oty świę­
tych i błogosławionych  trzech Zakonów S. Francisz­
ka; 2 tomy, W dno, zł. 13 gr. 10.

Gdy dnia l i g o  Kwietnia r. 1785 (dziś temu lat 62) 
odby wał się slub małżeński na Pradze, ieden z P rzy ­
jaciół ofiarował Panu młodemu taką uwagę: „Gdyby 
kto miał tylko żenić się na tydzień, dosyć by było na 
tym, aby Zona lego była tylko piękną; ale gdy żenie- 
my się na całe życie, należy pamiętać o tem, iż pięk­
ność rana prędko, gdy przeciwnie piękne przymio­
ty duszy , serca w żonie, zawsze trwaią.” —  „jjar naj­
droższy, którym Niebo może obdarzyć poczciwego 
człow.eka, iestto Zona cnotliwa, dobra i gospodarna | 
skarby, godności są niczem w iej porównaniu. Gdyż 
co może być szczęśliwszego, iak mieć razem w swoiei 
zonie Przyjaciela w każdej doli, który tylko żyie dla 
nas i przez nas.” J

(Art: na:) Może i Warszawskim zacnym i gorliwym 
w przysłudze 1 ubhćzności Cukiernikom, przyda się na- 
stępuiąca wiadomość, o której Dziennik Paryzki do- 
nosi: „Cukiernicy i Piernikarze w Paryżu, maią nate-
raz niemały udział w ruchu literackim; zachęcaią poe­
tów, upowszechniają piękne myśli, rozprześtrzeniaią 
oświatę. Już teraz i z latarnią nie znajdziesz na cukier­
kach owych kusych dwuwierszowych rymów; nato­
miast odwinąwszy iaki przysmaczek, możesz zaraz na 
papierku przeczytać ustęp z W iktora Hugo, dumanie 
L am artina , piosnkę B craniera, albo dytyramb Mo- 
rego. Tym sposobem i żołądek i umysł otrzymuią 
iednocześnie wyborny posiłek.”

Umieszczenie na drzwiach mieszkania nazwiska oso­
by która ie zajmuie, prawie weszło w powszechny 
zwyczaj, i rzeczywiście iestbardzo dogodnem tak dla 
odwiedzaiących iak i dla samych mieszkańców, którym 
oszczędza częstego niepotrzebnego otwierania drzwi. 
Najwięcej używane są do tego małe tablice owalne 
Czarne z napisem złoconym. Fabryka M inter a  przy­
sposobiła znaczny zapas takow-ych tablic, które we­
d ług  potrzeby-, w dniach kilku mogą być opisane. Ta­
blice takie robią się także z ozdobnemi rameczkami od­
lewanemu

Pewny elegantWarszawski, przewiduiąc poprzednio 
niepogodę i błoto podczas świąt Wielkanocny ch, zmar­
twił się bardzo, że nie będzie mógł wygodnie obejść
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znaiomych domów z powinszowaniem. Dorożkom w len 
dzień uroczysty ieździć nie wolno do południa, nosze 
czyli lektyki wyszły iuz z mody, przeto wynajął so­
bie konia od Berejtera, i na takowym rumaku dość ta­
nio i korzystnie, bo z agitacją i bez zawalania się, zna­
jome miejsca objechał, i wesołego A llelu ia  powin­
szował.

Donosiemy Szano: Publiczności, iż S k ła d  Obić pa ­
pierowych  i W yrobów wełnianych , pod firmą naszą 
B racia  Moes ze Zgierza, przy rogu ulic Miodowej i 
Senatorskiej, w domu W. Rujno N° 497, zaopatrzony 
został w znaczną ilość Obić papierowych, Papierów  
kolorowych, Cerat i Rolet do Okien, podług najnow­
szych wzorów paryzkich wykonane. Obicia znajduią 
się pocenach od zł. 2 do zł. 40 za rulon; iakoteż Skład 
nasz posiada wybór Adamaszków  na meble teraz w’ mo­
dę wchodzących. W ełniane i pół-iedwabne, pocenach 
od zł. 4 do zł. 20 za łokieć; oraz znajduią się Tybety 
całe wełniane w rozmaitych gatunkach i deseniach. 
Wszelkie te wyroby z własnych naszych Fabryk po­
chodzą i po cenach fabrycznych sprzedają się. Pole­
camy zarazem nasze S k ła d y  komisowe w Lublinie, 
Kaliszu i Siedlcach.— B racia  Maes, Właściciele Fa 
b ryk  w Zgierzu.

W iktorja L a cka ,  uprzywileiowana Akuszerka, 
przeniosła swe mieszkanie pod Nr 247 lit: A. przy ju- 
licy Mostowej, w domu P. W inaw er. Poleca się ła ­
skawym w'zględom Osób potrzebujących iej pomocy. 
Zarazem Osoby, klóreby życzyły osobnego pomiesz­
kania, mogą ie znałeśc w każdym czasie, zupełnie w y­
godne.

Skład Nut muzycznych Fr: Spiessa i S p : przy uli­
cy Senator: Nr 460, odebrał nowości: Goriego, Alice, 
walc na fortep:, dzieło 12, zł. 12. Tegoż I’Eleganza, 
E tud salonowy, na fortep:, dz: 15, zł. 31/*. Tegoż Re­
verie, na fortep:, dz: 19, zł. S'/z. Lewickiego 4ry Ma­
zury na fortep:, zł. 2. Schulhoffa  uw ertura z Młode­
go ilenryka, Mebula, na sam fortep:, zł. 7. W aiLge 
Chant d amour, romans na fortep:, dz: 26, z ł. 4. Hun- 
tena , Jlelodja ruska z warjacjami, na fortep:, dz: 145, 
zł. 4. Iha lberga  Arja węgierska z warjacjami na sam 
fortepjan, dz: 65, zł. 4.

Dziś złożono w Red: K urjera dla Szpitalu Sióstr Mi­
łosierdzia M arcinkanek  z ł. 5 od L , na intencją L.

Warszawa dziś znowu od rana iest w postaci zimy; 
dachy i uj;ce okry ły  się śniegiem.

Numer 2gi tomu X., z którym  skończy się rok 5tv 
istnienia Rocz?iików G ospodarstw a K ra iow eao , wy­
szedł z druku, i zawiera: I. Rozpraw y, Opisy i Roz­
biory  Fabryki cukrowe w Prusach; p. E d w a rd a  
W itkowskiego. Uwagi nad artykułem : Myśli o han­
dlu płodami Polski, przez Q., umieszczonym w tomie

IX . Roczn: Gosp: Kraio:, p. L. L. Doświadczenia nad 
skutkami różnych nawozów przez Pana de Bec zawia­
dowcę wzorowego folwarku w Montauronne; p. W ł.  
G. Kilka głów o północnych powiatach Gubernji Au­
gustów skiej; p. A .G .  O najstosowniejszych sposo­
bach ulepszenia i uprawy folwarku; p. A. hr: Z. U w a ­
gi rolnictw'a i rolników dotyczące; p. Ił.  M . Proiekt 
stowarzyszania na akcje, odpowiedniego obecnej po­
trzebie; p . Kickiego.— If. Rozmaitości i Korespon­
dencje : Chów owiec w Hiszpanji; p. K. fV . O uży­
ciu krów do pociągu; p. W łodzim : Brandt, i list te­
goż do Redakcji Kocz: Gosp: Kraio:. Odezwa do w ła­
ścicieli fabryk cukrowych; p. Tytusa W ojciechow­
skiego—  Ijł. W iadom ości handlowe : llaudel zbo­
żowy w ostatnim kwartale; p. L. L.

W ciągu ubiegłego tygodnia, od d. 2go do 9 Kwie­
tnia roku b., przybyło  do W arszaw y  i wyiechało 
z mcp koleia zelazng. osób 3,442. Od 1 Stycznia do 
1 Kwietnia r. b. przyjechało i wyiechało osób 34,032. 
Razem osób 37,474.

Teresa Polka, skomponowana na pjanof: przez L u­
cjana Kotowskiego, zn-jduie się w Składach muzycz: 
PP. G. Sennewaida, Klukowskiego, Spiessa i Spółki,, 
i w Składzie P. Wrijczyńskiego.

W czoraj popołudniu wszczął się pożar w okolicy za 
rogatkami W olskiemi. Spaliło się zabudowanie.

Na ostatnich targach Wars za ws: i Prags:, płacono 
za korzec 4ro-ćwierciowy Żyta rs. 4k . 44 (zł. 29 g. 1S). 
Pszenicy rs. 5 k. 98 (zł 39 gr. 26). Jęc zm: rs. 3 k. 75 
(zł. 25). Owsu rs. 2 kop. 45 (zł. 16 gr. 10). Siana 
fura iedno-konna od rs. 2 kop. 70 do rs. 3 k. 60 (od 
zł. 18 do zł. 24); parokonna od rs. 4 k. 20 do rs. 5 k. 70 
(od zł. 28 od zł. 38). Słom y fura zwyczajna od rs. 1 
k. 35 do rs. 2 kop. 10 (od zł. 9 do zł. 14). W ó ł dobry 
od rs. 36 do rs. 51 k. 30 (od zł. 240 do z ł. 342), śre­
dni od rs. 27 do rs. 35 (od zł. ISO do zł. 233 gr. 10) 
lichy od rs. 17 do rs. 26 k. 10 (odzł. 113!/3d o z ł . l74). 
Kartofli korzec rs. 2k. 7J/z (zł. 13g. 25). Okowity gar­
niec rs. 1 k.37 (zł. 9 g.4); Szumówki k. 82 (zł. 5 g.14 ) 
—  Sprowadzono na targ Pragski z Cesarstwa Rossyj- 
skiego, przez tutejszych Kupców: wołów sztuk 107, 
z różnych miejsc Królestwa sztuk 618; ogółem wo­
łów  sztuk 725, wieprzy 41S, cieląt 795; z tych za­
kupili rzeznicy tutejsi na konsumpcję miasta, wołów 
sztuk 4 :4 , wieprzy 354, i cielęta wszystkie. (G. P.)

YV Nrze 15 Tygodnika  Roh-Techn: między innemi 
znajduie się: Siewuik Albana i korzyści siewu machi­
nalnego. Przestroga względem używania sochy z re­
gulatorem.

W czoraj w Wielkim Teatrze pierwsze przedstawie­
nie w polskim ięzyku, pięknej Opery Bellinego Mon- 
teki i Kapuleti, zadowoliło Publiczność. Wstęp /P a- n
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nien K o zie ra d z\ie j  i W aszkow skiej, Uczennic Szkoły  
Śpiewu przy Teatrach tutejszych, pod kierunkiem JP. 
K w alrin iego , dał nowy dowód niezmordowanej usil- 
ności i dobrych chęci Jego, w kształceniu młodego po­
kolenia Artystów muzycznych dla sceny naszej. JPani 
H a lp ert, ia'k dla poprzednich Uczennic, tak i dla tych 
nie szczędziła mozolnej pracy w rozwinięciu w m ło­
dych Artystkach talentu dramatycznego, i dowiodła, 
ile mogą korzystać z doświadczonych i światłych rad 
swej Nauczycielki. Głos JPanny K ozieradzkiej, bar­
dzo obszernej skali, dźwięczny i miły ; czucia bardzo 
wiele, nawet czasami zbytek tego czucia za nadto i.-} 
unosi. Postać przyjemna, gra nacechowana prawdą, 
Czuciem i zapałem. Głos Panny fViaszkowskiej dźwię­
czny, czy sty, skromny układ w grze, intonacja pewna, 
łatwość wielka. To są główDe cechy talentu młodych  
Iłebiutantek, które pod dalszym kierunkiem swych  
życzliwych i utalentowanych Nauczycieli,  mogą stać 
się bardzo użytecznemi i nader przyieinaemi członka­
mi w gronie naszych Artystów. Publiczność przywo­
ła ła  Debiutantki po4-kroć; niech ten zaszczyt uwa- 
żaią za zachętę do pracy i pomnażania swych scenicz­
nych zdolności. Przyiemny b y ł  widok, gdy JP. Aw a- 
tr in i  przywołany, ukazał się między swemi Uczenni­
cami. Przywołano oraz JP. Kleczy ńskiego.

YV mieście 'Turobinie w Pcie Krasnostawskim , w y ­
budowany będzie nowy dom murowany dla Wikarju- 
szów przy Kościele farnym. O farze w Turobinie  iest 
wzmianka iako istniejącej pod rokiem 1574. W r. 1623  
była po wyrestaurowańiu, poświęconą przez Biskupa 
Sw irskiego. Gdy następnie Kościół ten pogorzał, od­
budowano go, ir. 1713konsekrowanoza Tomasza iT e-  
ressy zMicłinowśkieh Zamojskich. Paweł R zeczycki 
DoktórTeologji,  rodem z Turobina, ofiarował do pres- 
byterjum Kościoła farnego, wielki Obraz, przedstawia­
jący Zdjęcie z krzyża. —  W e wsi K ie iu rw łokach , 
w Pcie Kalwaryjskim, zarządzoną została reparacja 
dzwonnicy kościelnej, i oparkanienie smętarzu grze­
balnego, za rs. 444. k. 6 ()3/4. —  Dom schronienia u- 
bogich  w Mokrsku w PcieKieleckim,będzie wyrestau- 
rowanym. —  Dom S zko ły  elem entarnej w mieście 
W ład ys ław ow ie ,  będzie wyreparowany.—  Andrzej 
Strze leck i, włościanin z wsi Chrobna, przybywszy do 
pobliskiej wsi Pastoreje, wszedł do mieszkania iedne- 
go z tamecznych gospodarzy, a niezastawszy nikogo 
w  domu prócz służącej Marjanny Sito, kazał sobie po­
dać co do zjedzenia; co gdy mu tai odmówiła, Strze­
lecki uderzył ią siekierą w g ło w ę ,  a korzystaiączchwi-  
lowego iej odurzenia, zjadł wszystko co było do obia­
du przygotowane, zabrał niektóre rzeczy /. kuferka, i 
w yszed ł  z chałupy. Marj: Sito,przyszedłszy do przy­
tomności, dała znać o tem wypadku sąsiadom, a Strze­

lecki wmieście Pińczowie schwytany,! pod Sąd dla dal­
szego z nim postąpienia, oddany został. —  Ulica Stru- 
pow ska , w mieście Szakach, zostanie wybrukowaną.—  
Z wielu okolic wiejskich są zapewnienia, źe ukazujące 
się wschodzenie zboża, wróży pomyślność; atoli lękać 
się należy aby teraźniejsze s ło ty  nie wznow iły  prze­
szkody. Pszenica w wielu włościach obiecuie korzy­
ści. Nie wszędzie spodziewaną iest plonność kartofli. 
—  W  końcu zesz: Marca w wielu okolicach, szczegól­
niej nad Bugiem, wznawiały się grzmoty—  Na niespo­
dziewany urodzaj Rzepaku  i na teraźniejszy niedosta­
tek tej rośliny, narzekaią Gospodarze; także i Koni­
czyna  nie wróży wiele korzyści.—  We wsi D aw idach  
niedawno włościanin Mikołaj D aw idziu k , przez po­
wieszenie się w własnem zabudowaniu, życie sobie o- 
debrał. —  Staroz: M ałach a  Lewkowa  przechodząc 
w bliskości wiatraku na folwarku Elibiecinie stoiące- 
go, uderzona skrzydłem tegoż wiatraku, na miejscu 
żyć przestała .—  W e wsi Biskupicach, Małgorzata 
B olat, lat 58 licząca, przez powieszenie się w oborze, 
odebrała sobie ż y c ie .—  Jan Stocki, parobek gorzel­
niany we wsi Białołęka, pow: Warsz:, dostawszy się 
kryiomo do okowity, opił się iej do tego stopnia, iż po 
24-godzinnym śnie,życie zakończył.— Pożary były  we  
wsiach: Zygry, Maliuowie, i Chlewiska; oraz wmia-  
stach Jędrzeiowie i Piotrkowie.

W Odessie, w Troszencu (wGub: Kurskiej), i w W o j­
n ar owce (w Gub: Kiiowsk:), trzy Niewiasty porodzi­
ły  każda po 3 bliźniąt. Bzecz szczególna, że w każ­
dym z tych połogów było  dwóch synów iiedna cór­
ka. Wszystkie te dzieci prócz dwóch synów urodzo­
nych w Odessie, żyią i są czerstwe.

Sławny W irluoz L iszt, po wyieździe z K iiow a, go­
ścił przez czas nieiaki w różnych stronach. W N ie- 
m ierow ie  dał dwa koncerty, także iw  Żytom ierzu.

A n g lja . —  Dwór 31go z. m. udał się do W in dso­
ru  na święta Wielkanocne. —  Pan Tomasz M iszel 
przesłał bardzo interesuiący raport o swoiej wy prawie 
w głąb N o w ej H ollandji;  okolice które przebiegł,  
są bardzo urodzajne i piękne; najznaczniejszą rzekę 
przez niego napotkaną nazwał FViktotja  Dotychczas  
nieznane ptaki i rośliny, przekonały go, i e  kraj ten 
ieszcze nie był odwiedzany przez Europejczyków. —  
W  tych dniach otworzono w Aondynie  wystawę urzą­
dzoną przez towarzystwo przemysłowe. —  Z In d ji 
wscho: otrzy mauo wiadomość zd. 2 ° Marca: W Pend- 
szabie  Królowa Matka z swoim synem D ulipem  Sin- 
g e m ,  miała zamiar zwiedzić prowiucje; lecz P u łk o­
wnik ang: Law rense, zakazał iej tej podróży. Odkryto 
w Lahorze  spisek, którego celem było zamordowanie 
T aj-S in ga  przyiaciela Anglików. Król Oudy umarł 
l3 g o  Lutego w Luknowie; iego syn i następca, został
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umieszczony na tronie , przez ang: Rezydenta Pułko­
wnika Richmond. Radszachów w Rupu  i Alu  ukara­
no za ich nieprzyiazne chęci, przeciw Anglikom w cza­
sie wojny z Seikami. Pierwszego odesłano w niewolę 
do prowincji ang:, drugiemu odebrano częśc kraiu.

B elg ja . —  Mocą uchwały izb i królewskiego po­
twierdzenia, puszczone będą w obieg na ‘20 miljonów 
fr. monety złote po 10 i 25 fr., a srebrne po 2L/z fr.
—  Do 15go Lipca ma być ukończoną kolej zelazna 
z A ntw erpji do G andaw y . — W niektórych m ia­
stach Belgji, ceny chleba spadły.

Francja. — Król P ruski raczył przyjąć exem- 
pl.arz romansu K larysa  Harlów, przekładu Juljusza 
Ż anę , i temuż podziękować listem bardzo pochlebnym.
—  Pismo ang: wychodzące w P a ryżu , potwierdza 
wiadomość, iż Hrabia S. Oler nie wróci na poselstwo 
do Londynu, i z p o w o d u  nadwerężonego zdrowia, weź­
mie dymisję. Jego następcą ma być Baron Baranie.
 Minister oświecenia zażądał podwyższenia swoiego
budżetu o 349,700 fr. Komisja izby Deputowani wy­
kreśliła z tej summy 325,000 f r .— W  niektórych depar­
tamentach całe gromady żebraków oddalonych z miast, 
naprzykrzaią się mieszkańcom widokiem swoiej nędzy.
—  W W itr y  i kilku innych okolicach wydarzyły 
się pożary, wynikłe z nieostrożności. —  Komisja 
budżetów nadzwyczajnych i dodatkowych, zapropono­
wała kredyt 500,000 fr. na wsparcie dla żandarmów żo­
natych. —  Kongres Agronomów w ynurzył życzenie, 
aby podatek od soli był zniżony na 4 gr. od funta. — 
W niektórych pułkach żołnierze ofiarowali z swego 
żołdu dobrowolne składki, dla ubogich. —  Gazeta II- 
nja  monarchiczna  powtarza wiadomość , iż między 
Królową Izabellą, a iej małżonkiem, trwa rozdwoie- 
nie. — W tych dniach wysłano z Kale  transport 15 
miljonów fr.  srebrem dla Banku ang:; ma to być wię­
ksza połowa upłaty od Banku francuz:, — Posłowi 
francuz: w Stambule  miano polecić, aby energicznie 
wspierał kroki greckiego Ministra Kolettis u Dywa­
nu. —  W  Baionie i innych miastach Francji połu 
dniowej,dało się uczuć dość mocne trzęsienie ziemi, 
po bardzo dokuczliwych upałach.—  Powietrze w P a ­
ryżu  ochłodziło się ; przeiażdki kwietniowe w Lą- 
szarn były puste. —  W Tuluzie, Bordo , i Angulem  
oszukano kilka domów Bankierskich. Fałszerze za­
mienili wexle wystawione na 50- fr., na większe po 
1500 fr., i terni sfałszowanemu dokumentami ściągnęli 
przeszło 50,000 fr. — Xżę Żuęw il odpłynie ze swo- 
ią llotą do Rzym u  i Neapolu. —  Izbom Rząd przed­
stawi prawo przepisujące kary za rozmyślne uszkodze­
nie kolei żelaznych, elektrycznych teltgrafów i innych 
prac publicznych.— P. Degranz Profesor ięzvka turec- 
kiego, przy Kolegium francuz:, otrzymał pozwolenie

nosić ty tu ł  Hrabiego, nadany mu iesżcze przez Papie­
ża G rzegorza X F I .

H iszpanja .— Królowa uwolniła swoich Ministrów; 
w ich miejsce mianowani są: Pacheco Prezesem Rady 
i Ministrem spraw zagr:, Salam anka  Ministrem skar­
bu, Pastor D iaz  M. oświecenia, Jenerał M azarredo  
M. wojny, Sotello  M. marynarki, i Benavides M. 
spraw w.ewu:.

Niem cy. —  Cło od pszenicy spławianej Elbą  do 
Saxonji, zniesione iest do końca Września.— 'L H am ­
burga  co 5 dni odchodzi statek fraucu: rządowy z tran­
sportem zboża do H aw ru.

P ortugalja . —  Do nieszczęść wynikłych z wojny 
domowej, pomnaża klęski nadzwyczajne zdrożenie ży­
wności; chleba prawie dostać nie można, i iuż ludzie 
zaczynaią umierać z głodu.

'Turcja. —  Niedawno okradziono z grobowcu S u ł­
tana M ahm uda, kilka kosztownych szalów, któremi 
trumna była okrytą, iako teżdyamenly z turbanu S u ł ­
tana; ponieważ nie zdołano złodziei wyśledzić, dano 
dymisję Hajlzowi Baszy Szefowi Policji w Stambule. 
Urzędnik ten odznaczał się wyższem ukształceniem. 
— Wy wózka zboża z Saloniki została zakazaną.

W ło ch y . —  Xżę Karol Pruski 20g« z. m. p rzybył 
do Rzymu-, z tejże stolicy wyieehał Xżę Oskar szwedz­
k i .— jenera ł Santa K ruz  były Prezes Boliwji, przy­
by ł do Rzymu. — Oj. iec Sty 25go z. m. w święto 
Z w i a s t o w a n i a  N.. PANNY, znajdował się n a  Mszy 
w Kościele N. MARJ1; tysiące ludu witało go grzmią- 
cemi okrzykami radości; domy ulic, któremi przeież- 
dżał,  by ły  ustroione w dywany.— Wkrótce P a p i e ż  
ogłosi nowe postanowienia o Radzie ministerjalnej i 
Kadzie Stanu.

Rozmaitości. —  Sławny Plutarch  m ówi: że uś­
miech radości na twarzy osób melancholicznyeh, iest 
podobny do białej wstążki na żałobnej sukn i.—  Kto 
nie opiera swego postępowania i sprawowania się w pra- 
ktyeznem życiu na zasadach wyższych nad rozum, ten 
poddaie się władzy swej woli, słabej i niedostatecznej 
do uszczęśliwienia człowieka. —  We wszystkich za­
miarach i przedsiębiorstwach dwie rzeczy oprócz in® 
nych są konieczne: cel godziwy i środki uczciwe. — 
Potem  i iulro znajmuie myśl młodzieńca; niegdyś  i 
wczoraj zabawia umysł starca.— Pamięć zawsze zga­
dza się z sercem.— Dzicy ludzie burzę nazywają: no­
cą dnia; a światło xiężyca: dniem nocy. — Seneka  
naucza: że niemoc służy często za wymówkę niechę­
ci.—  Głupcy obawiaią się nudów, a mądrzy ludzie 
unikaią nudnych gadułów. — Wieczność iest dniem 
bez iu tra .— Wspaniałość iest przymiotem, a miłosier­
dzie iest cnotą.

Xiedawno w pewnej stolicy zdarzyło się, że lich-



vrinrz li-adował biednego Ojca familji, ktqry miał Sro 
igłodniałych dziatek, i śmiertelnie chorą Zonę; ale to 
wszystko nie poruszyło tej krwawej piiawki; zesłane­
mu do tradowania Komornikowi łzy z oczu płynęły. 
Płacz nieszczęśliwych by ł  nie do opisania; ale u lich­
wiarza czułość iest zbylkowym artykułem, i takiego 
nieczłowieka tylko pieniądze poruszyć mogą. Lecz 
na szczęście biednych zesłał BO(J Wszechmogący są­
siadów z domu tego; ci wspólnie zaspokoili d ług  nie­
szczęśliwego, i ieszcze mu oprócz tego dobrodziej­
stwa, złożyli 40 złp. Sława zacnym i litościwym lu­
dziom, a wzgarda największa lichwiarzom. — Medyo- 
laóska gazeta Fam a  donosi: że zasłużony Dyrektor 
teatru opery w Wiedniu, Amfionowi z Pesaro (Ros- 
gyniemu) najświetniejsze i najkorzystniejsze przedsta­
wienie przesłał, aby ten nieuproszony i tak dawno na 
swoich laurach sporzywaiący, do Wiednia p rzyby ł,  
i nową Operę dla Ces: Król: Teatru an der j f i e n  na 
pisał. Nie wiemy, czy sprawdzi się to życzenie. —  
finlandzka poranna gazeta donosi, że lam niedawno 
w okręgu Tawastehus, 6ciu zbójców, którzy na dom 
maiętnego tamtejszego mieszkańca napadli, srogie nie­
szczęście spotkało. Wiedzieli oni wprawdzie, że w ła­
ściciel tego domu ma oswoionego niedźwiedzia na dzie­
dzińcu; postanowili więc spoić go gorzałką. Mysio 
sobie nie żałował, i wydoił porządną baryłeczkę; ale 
gdy pomiarkował na co się tu zanosi, wpadł na 
zbójców, 3cb ich rozdarł, a 3t h uciekło; a zatem My­
sio uratował życie i maiątek swego Pana, który go 
teraz przez wdzięczność za pieniądze pokazuie. — 
A rabski dowcip. M ansur  kalif arabski w Damaszku 
miał publiczną mowę do swoich Arabów, w której ich 
napominał, aby Bóstwu dziękowali, że od czasu iego 
panowania, nie było powietrza zaraźliwego w kraiu. 
Jeden z Arabów powstał i rzekł: wBóstwo iest nadto 
łaskawe, aby miało nam razem ciebie i powietrze za­
raźliwe zsyłać.”— Jedna z gazet niemieckich pod ty­
tu łem : Pobożne iyczenia, następuiąee żarciki napi­
sała: >i Niebo i daj pragnącym wina dobrego, a winu 
daj dobroć. Daj zgłodniały m potrawy, a ty m co potra­
wy sporządzaią, Restauratorom, daj głodnych. Daj 
dziewczętom mężów, a odbierz mężom dziewczęta. Daj 
fabrykantem papieru wiele gałganów, ale gałganom|nie 
daj drogich papierów. Daj dobry gust naszej modnej 
młodzieży, ale spraw, żeby dobry gust był modnym. 
Daj Artystom dobrych Krytyków, a Krytykom do­
brych Artystów. Spraw, by woda zamieniła się w wi­
no, a wina żeby nie zamieniano w wodę. —  Anonse 
W gazetach zaczynaią być coraz zabawniejsze; i tak, 
W gazecie gdańskiej czytamy następuiąee doniesienie: 
»W tej chwili przybył mój Dillard w pożądanem zdro­
wiu z trzy-mieeięczaego urlopu, i poleca swój grzbiet
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do użycia publicznego. Podpisano Richter Conditor." 
— Postawiono pewnemu Jegomości ser na półmisku, 
lecz tak cienko kraiany, że musiał wstrzymać swój
oddech, aby sera nie zdmuchnąć z półmiska. Pewny
bardzo mały Panicz iadąc konno w towarzystwie kilka 
swych przyiaciół, tak ich wyprzedził, że zginął im 
z oczu; nie widząc go więcej przed sobą, pytali się 
przechodzącego, czyli nie widział Panicza iadącego 
konno; na co on odpowiedział: »Widziałem konia, 
który miał na siodle kapelusz, i parę butów przywią­
zanych do siodła.”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
A ntosiew icz Alex: U rzęd: z Jadow a; B raun  A dolfM ech: zC fe - 

ehanow a; Izbińscy K azim : i Ign: Oby: z Z aborow a; K ozietu lsk j 
W ła d : U rzęd: z R adzynia; L itzzi Jó z : K up: z W iednia; P o toccy  
M ich: i Anto: H r: z P raszk i; Potocki K onst: U rzęd: z R adom ia; 
R em bieliński A lex: Oby: z K rośniew ic; R aciborsk i Teofil O by: 
z K alisza; W o lick i K onst: Oby: z Sandom ierza; W o ie t  K aro l 
K u p : z K rak o w a. (G  P .)  6

D O S IE S IE W T A -
P G W I E S K I A  A S itld i  na Im  p ią trz e  od ulicy, na Nowym  

św iecie, bogato  i e legancko um eblow ane, sk ładaiące  się z Salo­
n u , 2ch P oko i, P rzedpoko ju , K uchn i ang ie lsk ie j i 2eli P iw nic, 
Jest do najęcia  każdego  czasu z meljlami. B liższa wiadom ość 
w K an to rze  Inform acyjnym .

IW A SBO N f w yborow ych , iako to :  K O N IC Z Y N Y  C zerw onej 
j B iałej, R A JG R A SU  francuzkiego i‘ ang ie lsk iego , L U C E R ­
NA, E S P A R C E 1Y ; o raz  innych rozm aitych  Nasion pastew nych 
i ogrodow ych , za k tó ry ch  św ieżość zaręcza  się, dostać można 
w H andiu K orzennym  M. B. G ordon  p rzy  ulicy D ług ie j.

K A M IE N IE  P O L O W E , iako to :  B rukow e sz a b ro w e , tu ­
dzież w iększe ńa F lisy  i do fundam entów  zdatne, są do sp rze ­
dania w znacznej ilości w D obrach Ż ółw iu  3 mile od W a r ­
szaw y, b lisko  K ole i żelaznej. Bliższą wiadom ość pow ziąśd  
m ożna na m iejscu, lub w W arszaw ie  p rzy  ulicy P odw al po4 
N rem  524, na Jm  p ią trze .

G dy sprzedaż M L E K A  w p a łacu  W . D uckerta  uskutecznia­
na, p rzeniesioną zosta ła  w  d ru g ie  podsvorze do H otelu  D re­
zdeńskiego; o tern mam honor zaw iadom ić J W W . i W  W . P a ­
n ie, zaszczycające mnie sw em i w zględam i, nadm ieniaiąc, że ce­
na M leka zb ieranego ,na  g r . 5 za k w a rtę  obniżoną została ,i te ra ­
źniejsze m iejsce sprzedaży  M leka, Szw ajcar H otelu D rezd eń sk ie ­
go w skaże. Z a  dobroć  w szelk iego g atunku  N ab ia łu ,zaręczam .

2 0 ,000  Z łp . iest do w ypożyczenia na lsz y  N er hi­
p o tek i Domu m urow anego w W a rsz a w ie ; oddaiąey  
tęź summę, życzą sobie w tym że domu mieć pom iesz­

kanie, sk ładaiące  się /. 3ch Pokoi i K uchni. W ia d o ­
mość w H andlu W in  i K orzeni P . G rabow skiego , naprzeciw  
K ościo ła  Sgo K rzyża .

N a żądanie obecnych i Pełnom ocnika Sądow ego nieobecnych 
SS rów , o raz  z mocy upow ażnienia p resid ii T r jb :  Cyw il: W a r ­
szaw skiego, odbyw ać się będzie w dniu 4/ 1 6  K w ietn ia  o godzi 
3 z połudn ia i dni następnych, sp rzedaż przez  publiczną Jicyta*- 
c ję  Ruchom ości, po ś .p . L udw ice z N eum anów i M ichale M a ł­
żonkach Sobieskich pozo sta ły ch , a  m ianowicie K osztow ności, 
M eble, B ielizna, G arderoba, P ościel, P ow ozy , K onie m łode i 
p ięknej rassy . Z a p rz ę g i, D ubeltów ka z lepszych gatunków  b ro ­
ni palnej, p rzy b o ry  M yśliw skie, i inne S przęty  gospodarskiej 
tudzież B ib lje teka  sk lad a iąca  się z dz ie ł A utorów  fraucuzkich



niemieckich i polskich, a to w domu pod Ń r650 przy ulicy P rz e ­
jazd położonym. —  J .  N o s k o w s k i ,  P. A. K. P.

W  pierwszy dzień Świąt Wielkanocnych przez po- 
m yłkę zamienionym został PŁASZCZ Wojskowym sza- 

m f j l  raczkoweg-o koloru, z bobrowym kołnierzem, podszy- 
Uifiiill l  ły czerwonym suknem, z żółtemi guzikami, z Nr 41; 

a  w miejsce tego wzięty podobnież szaraczkowy Płaszcz z bo­
browym także kołnierzem, podszyty czarnem suknem i białe- 
mi guzikami z granatkami. Życzący sobie odebrać swój wła- 
śny Płaszcz, raczy się zgłosić do Alexandrowskiej Cytadelli 
na Żoliborzu, w lewej murowanej oficynie, na dole. ,

KUŹNIA obszerna z 3ma oknami, Piec na 2 ognie, do robot 
ślusarskich lub kowalskich,nader dogodna, z mieszkaniem; także 
LOKA L stolarski z mieszkaniem, są do naięcia od S. Jana r. b., 
pod Nr 1264/s przy ulicy Nowy-świat, wprost wieży Straży o- 
©nowej; . . .  . . i

W  Powiecie Radomskim, Guber: Radomskiej, znajduie się 
F O L W A R K , Nowy-świat, rozległości maiący 31/a  w łok, le­
żący pod samem miastem Radomiem , za pomierną cen$ iest 
<ió sprzedania. W iadomość bliższa w Folwarku.

Oprócz I t Ę T & A W i C Z I i .  W YBOROW YCH, które sprze­
daję po zwykłych cenach fabrycznych; wyrabiam także w mo­
jej nowo założonej Fabryce R Ę K A W IC Z K I g l a n s o w a n e  
w różnych kolorach, Damskie po zł. 2 gr. 10, Męzkie po zł. 2 
g r. 20, za parę, i sprzedaję w Składzie moim pod filarami przy 
Ulicy Miodowej. Kiipui^cym EN GROS, odstępuje się pewien 
rabat na wszystkich ga tunkach.—  H. Lbtrónnc.

W  nowo buduiącym się domu przy ulicy Rymarskiej, 
wprost Komisji R. P. i Skarbu, są różne L O I i ^ L E  od Sgo 
Jana r. b., do wynajęcia. O cenie dowiedzieć się można pod 
Ń r 557, naPodkańskiem  przy ulicy Długiej, li Rządcy domu.

SK LEP z mieszkaniem po Z ło tn iku , i LOKAL po 
Stolarzu, od Sgo Jana; oraz SK LE P po Mombrze, od S. Mi- 
d ia ła , są do naięcia pod N r 557 przy ulicy Długiej na Pod- 
kańskiem. W iadomość u Rządcy domu.

FO R TEPJA N  mahoniowy o 6 oktawach, z F a ­
bryki F ryderyka Ba<hiltza, bardzo mało uży­
wany,, iest do sprzedania za cenę stałą  zł. 800, 

p przy ulicy Dzikiej pod Nr 2240 C, na 2m piątrze; 
można go widzieć z rana od 8 do 12.

W e wsi Zbójno w Powiecie Lipaowskim Gub: Płockiej, 
są do sprzćdania z wolnej ręki O W CE merynosy hiszpań­

skie, czystej krwi, a mianowicie: Barany elerty i prymy w dru­
gim roku,sztuk 40; Maciory rodne od lat 4ch do 7, sztuk 150; 
okopy od lat 5 do 7miu, sztuk 200.-—W  tem samem miejscu, są 
także do zbycia dwa STADNIKI tyrolskiej czystej krw i, ieden 
maiący lat 5j drugi nie maiący lat 2ch. Bliższą wiadomość 
powziąść możiia na miejscu u W ójta  Gminy.

PANTALJON mahoniowy, więcej iak O pół 7ej 
b k h w y , mało używany, z fabryki Mahnlinga, iest 
do sprzedania lub naięcia w Fabryce Fortepjanów 
Ant: Hofera a daw niej Mdnniing, przy ulic^ E le­

ktoralnej pod Nr 795, w dziedzińcu na lm  piątrźe.
I ł O B S l A  P A T G K 2 ,  w Powiecie Sieradzkim Gubernji 

W arszaw skiej, w okolicy Miasta W idawy, Zduńskiej W oli i 
Łasku, przy trakcie z Sieradza do Piotrkowa prowadzącym 
sytuowane, i obejmuiące ogólnej przestrzeni włók nowo-pol- 
skicli 86, z których grunta orne są 2giej, 3ciej i 4tej klaśsy, 
pastwiska i łąk i obfiluiące w siano, las sosnowy obejmuiący 
włók 36; oraz KOLONJA rozległości włók 18, z dochodem 
rocznego czynszu Rsr. 300, tudzież przynosza.ee znaczny do- 
chód propinacyjny i maiące zabudowania dworskie zupełnie 
nowe, Gorzelnię z Aparatem parowym; z wolnej ręki pod

korzystnenri warunkami do sprzedania. Życzący nabyć na 
własność te Dobra, powziąs'ć może informację na gruncie.

W ó jt Gminu Rakowcai Szchęślewic. —  Podaie do publicznej 
wiadomości, iż w d. 1 /13  b. m. o godz: lOej rano, w W arszaw iw 
przy ulicy Krako:-Przedni: pod Nr 395 w gmachu Szpitalu S. Ro­
cha, sprzedane będą przez publiczną licytację : Konie, Krowy 
Meble, W ozy, Bryczka, Sanki, i różne Sprzęty gospodarskie, a* 
to na satysfacją należności rzeczonemu Szpitalowi.— Gajewski. 

j D w a P A N T A L J O N Y ;  ieden palisandrowy, drugi
mahoniowy bardzo mało używane, są do sprzeda- 
2 ’a. I“l> naięcia,pod N r 617 przy ul: Danielewiczow- 
skiej w pałacu Bibljoteką Załuskich zwanym, 

w oficynie przy bramie ną lm  piątrze.
°. żelaznej i Nowolipie, iest ieszcze do

naięcia MIESZKANIE złożone z 4ch nie dużych Pokoi, Pokoiku 
na facjatce Piwnicy, Drwalni, Góry obszernej, że Stajnią nakil- 
po ogród'," °zownią, lub bez takowych, z wolnym spacerem

LOKA L na lm  piątrZe od frontu, S P o k o i Z Kuchnią, Izbą 
kuchenną i Spiżarką, Stajnia na 4ry konie, W ozownia ńa dwa
S e; K ‘,W,."C,V  Drwalnia; i 7 Pokoi w oficynie fronto­
wej, z Kuchnią; Stajnia na 4ry końie, W ozownia na dwa po­
jazdy, Piwnica i D rw alnia; razem 13 Pokoi, lub oddzielnie 
* ■ 7, do jia ięc ia  od Sgo Jana, przy ulicy Leszno Nr 723.

P rzy  ulicy Leszno pod Nrem 702, są dwie 
KLACZE wierzchowe, młode i dobrze wyieź-
dżone, iedna do iazdy dla Damy, dobrze wyież-

' dżona i spokojna, do sprzedania. Życzacv na-
byc, zgłosić się raczą do furmana Stanisława w podwórzu.

Dyrekcja Mennicy W arszawskiej—  Podaie do wiadomości, 
że dnia 1 /13  Kwietnia r . b. o godzinie 11 z rana, odbędzie się 
w Biurze Dyrekcji licytacja głośna, na dostawę do Mennicy i 

Ł oju  topionego funtów . . . 2000.
Świec łoiowych u . . .  1000.
Potażu i . . . . * . , . 1000.
Oleiu rzepakowe: garncy . , 50.
M ydła szarego baryłek  . i 8. 

stosownie do warunków, które każdego czasu w Biurze D yre­
kcji mogą być odczytane. Za pretium fisci do licytacji na­
znacza się summa rubli 486 k. 46, a wadjum rubli 50 wynosi. 
— P. o. Dyrektora, M. Biernacki. Członkowie Dyr: Żabiń­
ski. Ant: liana.

Ostateczne przysądzenie Dóbr B iłgoraj, w Gub: Lubelskiej 
położonych, inaiąeych rozległości włók miary nowopolskiei 353 
prętów 10, odbędzie się w dniu 1 /1 3  Kwietnia r .  b. o godz: 4ei 
z południa, w miejscu zwykłych posiedzeń Tryb: Cyw: Guber: 
W arszaw : w W arszaw ie W ydziału ligo , przed W . T rzetrze- 
winskui, Assesorem Trybunału delegowanym. Licytacja zacznie
Z  V  ’46,0 k ' 90- W adj " «  ustanowione iest na
H *  f le ta c h  bankowych. Sprzedażą dyryguie Andrzej
Brzeziński Patron w W arszawie pod Nr 255 zamieszkały.

'A  Potrzebny iest OGRODNIK K aw aler, na p ro­
wincję, Z peWnemi świadectwami, uzdatniony 
w swej sztuce, a najwięcej co do pielęgnowania 

u  , . Kwiatów i Oranżerji; Zgłosi się do Szwajcara
Hotelu Litewskiego, gdzie poweźmie dalszą informację.

^  Prze' e7-d*ie swoim przez tutejsze miasto, pod- 
pisany ma honor polecić się wszystkim Łufaowni-

- ' 2 - a  bom Ogrodów i Kwiatów ze swoim najlepszym do- 
borem Ik « H 5 K łV  O W B O O H V C H ,  iako 

to : Jabłoni, Gruszek, W iśni i Czereśni, {Śliwek Rcnglot, Brzo­
skwiń, M oreli, W inogron, Agrestów, Porzyczek i Malin; tudzież
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narodow ych  i miesięcznych R y}.f  wszelkiego rodzahi Kwiatów 
i Roślin. Cebul holenderskich kwiatowych i ogrodowych, za k tó ­
rych  prawdziwość ręcząc,  oświadczam, iż dla u skarbienia  sobie 
w zględów na przyszłość ,  takowe po najumiarkowawszy eh cenach 
9  przed a i e. —  Mieszka w Hotelu Lipskim przy  ulicy Bielańskiej , 
pod K r  37 stancji. O grodnik  D i r  r.

f """^ a Jv iX d^ I i o i ’Ra  s t e j n k e l l ?:r T
; w  W a rsza w ie  na Solca p o d  K rem  %9 1 3 . .
() W IA D O M O Ś Ć  DLA GOSPODARZY W I E J S K IC H .  (f 
i- K i lk a k ro tn y  p oby t  W łaśc ic ie la  Zak ładów  w K ró le s tw ie !  
Y W ir tem b erg sk iem , a ztąd zawiązane stosunki z tamtejsze- 
4 mi ze  swej przemysłówości  znanemi Gospodarzami,  poda ł)  /i 
Yiiui sposobność obznajmienia się z wszelkiego rodzaiu m a -^  

Linami gospodarskiemi tamże w użyciu będacemi. W i a - 4  
J d o m o  iak ważny w ywieraią  w p ły w  machiny na u lepszen ie^  
■ upraw y  ziemi; Właściciel  Zakładów' życząc upow szechnić^  
* takowe w naszym k ra in ,  sp row adz i ł  znaczną ilość o n y c h ?  
|)w modelach w 1/ i t e j  do J/ iotej wielkości  naturalnej ,  n iek tóre( |  
i za- machiny w stanie i wielkości  do użycia zdatnej.— Przed-A 
^ mioty te ustawione są w tu te jszych Zakładach na widok pu*\) 
|  bi eżny,  i każdego czasu oglądane  być mogą.— Odpowiada
|  iąc obiuwion ym wszechstronnym życzeniom, Z ak łady  tu-()

‘ 'em w y ró b  tak zwanych 
także  od wynalazcy pod'!

Atejsze rozpoczęły  przedewszystk iem w y ró b  tak zwanych A 
v F l a n d r y jśkieb pługów (znanych także  od wynalazcy p od^
Imazw ą P łu g ó w  S ch w erza )  a nawet znaczna liczba takowych A 
J i u ż  iest na sprzedaż p rzygo tow aną .— W iadom y iest p oży -7  
l ; te k  p ługów  tego rodzaiu  w Niemczech, szczególniej  w la-1)
* tacli suchych, na gruntach kamienistych, p rzy  małej  s to -a  
l /sunkow o  sile pociągowej;  nadmieniamy ty lko ,  że F<feUGl\f 
« w miejscowych Zak ładach  w yrobione są zw szc lk iem i ule-.’ 

I  pszeniami, świeżo w Hohcnheimie w K ró lestw ie  V  i r t e m - j  
J  bergskiem zaprowadzouemi, i odpowiadaią zupełnie exem -7  
i p i a r z o w i  na model z Hohenheimu  sprowadzonemu.— Pługi(J

(wyrobione  są z mocnego m ate r ja lu ,  wszystkie na ieden nio-A 
dcl,  tak, że części iednego bez żadnej t rudności  do dri g iego 'J  

i  użytemi być mogą.  Cena iednego P łu g a  ustanow ioną została A 
I  odpowiednio cenie w Hohenheiroie na zł. 88 czyli  rs. 1 3 k. 2 0 . f

ć g < S » >

0 ^ - .  -  - » < »  -  . f e  h  ^ " 4
v  O L E J O  W  S U R O W Y C H  i P R E P A R O W A N Y C H  v

w  W ołoszynach w  G ubcrnji L ube lsk iej. /I
Zgodnie  z życzeniem wielu Osób, k tóre  Oleiu rafmowa- /  

i )ne«o  z dawnych l a t ,  z swej dobroci znanego, z F a b ry k i  i
* w Wołoszynach, używaią ,  a dla znacznej odległośc i n*e*A 
^ z a w s z e  go mieć m o g ą ;  zawiadamia P ubl iczność : iż otwo-(l 
i  rzy ła  cząs tkowe sprzedaże swoiego Oleili rafinowanego d o A  

^/Lamp w W arszawie, a mianowicie: p rzy  ulicy M iodow ej1®

t pałacu zwanym Choókiewiczów, w Składzie  lakierów i 
w ern ixow P. O rło w sk ieg o ;  w Handlu Świec i mvdła P. Ge- . 

i * k e .  przy rogu  uhe Orlej i E lektoralnej;  w takimże H a :-  i  
J d l u  P  D zie d a ieh ie j  p r z j  ul ic ,  Kov>y-S*iat p<..d K r  1306'"
t 'n iedocliodzar  F*>xalu; niemniej w Składzie  t y c h ż e  n r n . h i - 4niemniej w Składzie  tychże p ro d u -4  

przy  Nowem Mieście pod Krem 338, f1 oiedochodzar F
Yfctów P. S eh w iitłe r  r — j   .................   r-— . . w m  ».»o,.
I  przy  I ro tuarze;  . do k tó rych  to Składów O L E J  w y s t a ł y !  
, w  najlepszym gatunku , regu la rn ie  dostarczanym, i po ce- ! 
I  i ach sta łych, iak można najniższych, sprzedawanym będzie.' !  
i  Cena onego obecnie ustanów inną iest na zł. 6 za garniec. A 

V   Zarządzający  F a b r y k ą ,  M ichał  lizec z jiik . \ |

BRACIA U11 8-/S’Sc5 ? K. nabywszy na własność Zakład  F a b r y ­
czny Bie ln ikow y,Farb iar3k i  i Drukarski  od Małżonków fiopisch

w mies’cie Ł o d z iPcie Łęczyck im  Gub: W arsz :  położony, maią za­
szczyt zawiadomić Sza; Publiczność,  i i  Z ak ład  ten i nadal w cią­
g łym  ruchu u trzym yw ać  będą  pod firmą własnego nazw iska .__
W  w ielu gałęziach przem ysłowych tego Zakładu z znacznym ko­
sztem poczyniono udokładnienia w tym  iedynie celu, ażeby wszel­
kie obstałunki lub nadesłane do ap p e r tu ry  W y r o b y ,  zyskały iak 
najlepsze wykończenie i z odpowiednim pos'pieehem na czas ozna­
czony bez ż a ln e g o  uszkodzenia odstawione zostały. Spodziewa­
my się, że nasza fabryka będąc starannie prowadzoną,  zjedna so­
bie nowe w zg lędy  i zaufanie Szano: Publiczności, i postawi nas 
w stanie możliwym do coraz lepszego i więcej użytecznego ie 
udokładnienia. Ceny od farby ,  bielenia płótna i innych ap er tu r ,  
są te same iak za poprzednich Posiadaczy by ły  uiszczane.

*»a!S^SSS»»Se*SSS»*»K S»Sg:!!a.!£iS2S!
©1 Potrzebny iest UCUKKKI do Handlu. Bliższa wiado-St 
.©mość w Składzie  T ow arów  Żelaznych ,  przy  ulica K ra-© ) 
©  kowskie -Przedm ieśr ie ,  obok Hotelu Saskiego. ©
mmmmmmmmmrnmmmmmmmmmmmmmmmm

.  _ Dnia 8 b. m. na K rako :-P rzedm :,  zginą! P IE S E K
*>-—3 ^  z angielskich w yźe łków , odmiany miał  kasztanowa-

Ł  —• te,  uszy itakież bardzo d ług ie ,  i lewą nogę z ł a ­
maną. Ł a sk a w y  Znalazca raczy odnieść pod Kr 4 3 8 na 2gie 
p ią t ro ,  a oprócz wdzięczności,  ot rzyma przyzw oitą  n a g rodę .

KANTOR STRĘCZIDIŚ,
GUW ERNANTEK i GUWERNERÓW,

p r z y  u lic y  K a p itu ln e j  p o d  N r  538 na  1 m p ią tr z e  exystu i< fcyy 
przeniesiony został od dnia 10 b. m. pod Nr 523 do domu W .  
L ew andow skiego  p rzy  ul: Podw al .—  W  tymże K antorze  znaj* 
duią się do umieszczenia Guw ernan tk i  Po lk i  i F ra n cu zk i  z wyż- 
sz tm  ukształceniem, z m uzyką i bez.—  Guw ernerow ie P o l a c y  i 
F rancuz i .—  Bony Po lk i  i Niemki z kraw iecczyzną. —  N auczy­
ciele Polacy  i F rancuz i ;—  oraz Niemki rodowite ,  życzą dawać 
lek c je ;—  tudzież Po lka  dobrze wychowana,  obyczaiów m ora l­
nych, życzy  się umieścić do T ow arzys tw a ,  do Dozoru małych 
Dzieci, lub Z a rzą d u  domu. M a r  j a  z Tuinanowiczów B ijo l t .

'£ Kantoru Zleceńprzy ul .'Wierzbowej K r  4 7 3  c.
Dnia 25 z. m. w' domu W .  Skwarc.owa, skradziono 6 K O ­

S Z U L  z płótna batys tow ego , literami M. G. oznaczone, w a r ­
tości rubli  sr: 30. K toby  takow e spos trzeg ł ,  raczy dać znać 
do W .  P. G icza łd o w sk ie j , w podwórzu po lewej  stronie, 
w drug ie  drzw i,  na 2m pią trze  mieszkającej.

Dziś rano zimna stopni 1. W czoraj  w południe ciepła 2.
T E A T R  W I E L K I .  Dziś , 9Qiy raz R o b e rt D ja b e ł.
TEA/TR ROZMA1T:. Dziś iak ogłoszono.—  J u t r o ,  28my raz 

P rzy ia c ie le .  86ty raz  D w a j ro z ta rg n ie n i.

S P R Z E D A Z  J
PIW A  E A W iE SE IE G O  %

KA K U F L E  i B U T E L K I ,  &
5 F n b r y l  i J. ( } .  SC U  / 1 E F E K  e t  C o m p ^

J t z  dniem 11 b. m. rozpoczętą  zos tała  w domu N° 770 przy  %  
%  ulicy E lek to ra lne j ,  pod Z e g a r e m .—  Smacznych P R Z E - /
M  K Ą S E K  codzieii; zaś dobrych  F L A K Ó W  w każdy Wto- 
^ r e k  i C zw artek ,  dostać m o ż n a .—  J-  Cuny.

J u t r o  w Handlu M ajew skiego  p rzy  ulicy Bednarskiej, na Śuia- 
danie :  Zaiąc, Polędw ica z p ićre  kar tołlanem, Rozbef,  Sztufada,  
Z razy  z obw arzanką,  Ozór na  szaro, K otle ty  cielęce, Potraw a 
z pulard, Bigos hultajski.  Omlet, Rainsztyk. —  Obiad:  Barszcz,  
R osół,  Sztuka mięsa, Kotlety  ze szpiń:, S trude l  z konfiturami.


